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_aJ .... .. 
Na ellran;e iycia 

.-. Ze aportu 
Haniebna lista wym z 4f.t.<teml przyczynl 

jednak mcw.tphwle do polepszenia Ito 
sunk6w podatku, a 

Kajnar I 
Jednak startowali Da 

Z r6tnych tajnycb archlw6w car· 
skieJ ochrany i niemieckiej Peld-Poli-

Dwie panie G zei udalo 
• trzYl>ta nazwisk szpi 

Ile to bowiem razy slmr 
It dwu, albo trzykrotnie do­

magal zaplaty tych samych podat­
ków i nie uzna wal 1>rzedstawionych 
kwit6w, te 
zestala jut dawno 

Lódzld okreJ;owy zwluek bokserski, 
który organIzuJe mlstnostwa 
sIcIe PolskI w 24 - 26 b_ m. w 
Lodzl, Jut nIektó­

Do llcznycli dyplomatycznych 
Trzeciej Rzeszy, Jeszcze 
ledna: kwestJa 
- kto Jest "pierwsZ4 Niemiec 
blt1erowsklch. KwestJa bYllalmnieJ nie 
:!robneiO Jnaczettl.a J szcze 
r61nle klopcXl1 f ,;owl protokólu. 
Bo kandydat)ci do tej S4 

Prus, musiala wy- cI6w! Polaków, którzy 
rzec sceny - Jest daml\ niezwykle stall na i przy­
wytwornl\ idzI' wyroczni_ mody ko- czynialI do tropienia polskiero ru 
bieceJ w Dom swój prowa- chu 

Jeteli takich zdo· 
lamy terM to warto zapro­

choCiatby 
r.awet dufym kosztem. 

rych okrezów do mistrzostw. 
Pierwsze przedstawiaJ a 

sle krell:owych nie brali 
okregowy bokser Zl!:loszeBia z Innych okreltpw nie 

ski zawodników nastepuJacych' jeszcze znane. W razie dzi na bardzo po- Ta .. lista ma 
na do przejrzenia. k I I t . rze ma prawo 8 zaWO"nta .. 'w •• 

zlornie, a Jej "czwartki" w Wielu dawnych szpicl6w 
salonac,h pp, Ooerinr rowa- I prowokator6w iyJe i dziala 

l stolicy. 

W. musza - m s rz PolskI S zawodników, 8 •.. 
Sobkowiak. w. kogucia - Janowczyk ków Kraków 6 
I mistrz Polski WIrul, w. pIórkowa - 5 I' wodników Wilno 3 ... ",., ",I n i.,., 

wit, a oble -
noMw litanowiska ich w partJl 
InceJ - r6wn1:l prawa. 

tt, to r.le 

, .. czas w 
Przyjecia u Pll. Ooebbels nie mnieJ- P d k d I 11 J t k'lk 

nem desu, powl>dzenlem. Pani rzypa e o s on nam u l 

RogalskI ..... lekka - Ratalak. w, ·c u za , 
_ I mistrz PolskI MI- 2 zawodnIków i 

siurewlcz. w. - w. 2 zawodn!ków. 
,,- bbel I t· d k k k tych czarnych sylwetek, np. Marewl-"",e s n e mo e JC na o:n urowa cza, W W%minie pod Warszaw, istnie 

je dla starc6w. Ostatnio do 
tego zakradli zlodzIeje: 

zabr<tli caly zapas zar6wnC> 0-

sobistej pensjonarJuszy Jak l 
weJ. 

- Klimeckl I mistrz Polski Proll:ram ustalony zos 
Snrmura. w. _ Adamczyk. nastepuJaco_ 24 bm. (wieczorem) 
Brak zatem I pierwsze I Ooerl!}, pod umie- Kto wie, mato niektórzy nawet za­

nadawania wielkiego taiwsz:v SWI\ haniebn" .. pobiera-
tonu. emerytury ... 

K 'j t m'strz Polski w wa. bm. \\ leczorem a nara. I a • I 26 bm w 
dEe cletkleJ. Jak wla I wleczórem W'"a''t'e'''n'i''e''' 7:11W,Oorll-••.• 

Ale posiada U10 kwallfrkacJe, kt6re 
- bior"c pod uwago hitlery- Bvle 
Imu - daJ" Jej, Joako kobiecie niemiec- zaufanie 
klej. olbrzymi" lIrzewan nad rywal· 

domo .... barwach SlaskL ków sle bedzle coc!Zle,nDlcL.J 

Rezultat te} wtzyty siodzieJskiej 
Jest trarlCz)1Y. Oto gdy w przytulku 

Warszawski okr. zw. bokserskI zdo- przed rozpoczeciem walk. 
nastePuJaca drutyne: w. musza - Zawody odbeda sie w 

w. kogucia - Czortek. w. wapej hall na 3000 miejsc. • 
piórkowa - Kowalski I mistrz PolskI Rotholca, Kainara I .lilii"",""" 

Panl Ooebbels Jest· doskonalI, fO­

oSpodyni, I at czworra dzieci, 
ezem pani Ooerinr nie 
moio nawet... w czwartej ba­

W skarbowych ma za trzeba llensJonarJusze Polus, w. lekka - Bakowskl. w. Jest jeszcze motliwy, gdJ."f 
prowadzona nowoczesna buchalterJa nago w l6ikach do - w. -;- P. Z. B. nosI sle 7 zamIarem 
t. zw, buchalterJa przebitkowa. czasu gdy blellzna wyschnie. I Pisarski. w, Doroba. w. nla Ich, Jako 

Polega ona na tem, to Tragiczne Jest poiotenie tych starusz Weltrowskl. Brakule zatem 0- ptlskiej, dodatkowo. 
wPisuje pozycJe 1>ie- k6w i tragiczny Jest obraz podwar- statecznIe Rotholca oraz .Janczaka. to 

. .. . . Lwowski o"r. zw. bokserskl zanle lI:dyz w "p" .... li""n"'" daJ. 
Em1ni Goerin, J Magda Ooebbels. 
iRY'Wali.zacja pomlt:dzy teml paniami 
stanowisko hpler:wszeJ damy" we­

tla Jut w fazo bardzo Szef 
rotok6/u, program bankie­
iW' oficjalnych, radzi sobie narazle w 
In spbsób, pierwszej damy 
bwjerza o'bu paniom kolejno l 

W <lomu liP, Ooebbels panuje atmosfe­
ra rodzinna. kt6ra szczegól­
nie lloclua kanclerza Hitlera. 
on u f p. Ooebbels, 
gdzie pani domu respektuje jero upo­
dobania kulinarne 1· Idzie mote 011 

swobodnie .. s 

do i wydaje pokw:- szawskl.eJ OPieki nie sIedmIu mistrzów okreltowych (bez wa- wypadku lepsza 
towa.nie, SIO na sprawleme zakla- gl a w. musza _ zle wypróbowania rzeczywistej 

Nowoczesna aczkolwiek dowi nowego kompletu bielizny. Orauer. w kozucia - Oóreckl. w. pIór naszych olimpIJskich kandydatów. 
w okresie Prawdzie. kowa - Sldelnlkow. w. lekka: Strauss. 

' .. -: 
- . 

w. - w. - Ludzie otyli osiagaia bez trudu lek­
Mlcbnlewlcz. w. - Szkwar- kie piiac rano naczczo 
kowskl. szklanke naturalnej wody g'.>r2.kiei 

bok- I "Franciszka-Józefa". Do nabycia w aJPt. 
senkl nastepujacych zawodni- __ I::=-=====-____ =-_ 

Ich wc:lech. 

!
<:h.OdZi fakt, te gdy na Jednym ban­
eele przy boku kanclerza Hitlera 
'siada pani Goering, to 
leJsce to zajmuje panl <roebbels. 
Panie te mi1ezl\co ta-

Najstarszy panI CWebb&ls po­
chodzi wprawdzie z lej llierwszegomal­

z pewnym zmarlym przemy­
slowcem nlemieC'kim, zastal Jednak a­

I 
w Warszawie. deby aa 

drugi s ... pUu. niezbyt 
wiele czasu •• sprawe'" 

Kron'''a IportoUJ.,!? 
We<lIERSKI ZWI!ZEK 

NY podcza, pobytu prezesa PZLA 
p. Int. Znajdowsklego z zaproszeniem dla 
Kucharskiego, Nojl, SznaJdra I jelzeze dwu 
lekkoatletów pols.kidt na atart w Budalpe­
szcie na jubilelllZowyeh 2awodaeh najstar­
szego klubu lekkoatletycznego M. A. C. (Ma· 
gy. Athletlkal Club), które rozegrane zo­

dy na kursie sle w dniach 

b. m. Zwrórono do fe50Tów futbolu": J. 
)achlecia, 
Al, Posnera, Przewors1dego, red. 

I ' 
dopotowany przez min. Ooebbelsa J 

kochany przezed 'narównl z 
Pani Ooerln, - znakomita artyst- synkiem i dwiema. córecz!r.t-

dzie 
Jetell chce do Krakowa. 

mów dla powIetrz­
to ma bardzo wiele czasu, gdy t sa­

molot startule z lotniska warszawskie­

,tanll 7 czerwca. 

kiego. kandydael egzamlnowanl 
bed" 18 b. m. 

DATY MISTRZOSTW POLSKI w kolarstwie 
jUl: ustalone: 26 kwietnia odbed, si, 

mistrzostwa Polski na dystansie 
25 klm.. organizatorem wyznaczono 
Okr. Zw. Kolarski: 12 lipca - miltnostwa 
Pol3kl szosowe na dystansie 180 kim. - or­
ganizuje PoznaiJskl Okr. Zw. Kolarski; 19 
IIlpca _ krótkodystansowe mistrzostwo na 
torze na dystansie 1000 m., organizatorem 

(ponz pierwszy w hlstorjl na· 
szego kolarstwa); 26 lipca - mistrzostwo 
Polski drujynowe na torze, na dystansie 
tys. mtr., organizuje WKS Legja; 23 sierp­
nia - mistrzostwo Polski 
na torze na dy.stansle 50 klml" organIzuje 

l niemiecka, kt6ra Jednak z mi. ArfM. PZlA uproszenie 
pod warunkiem, 1;e Wtgrzy przy· 

kilku 2Bwodnlków Z Horaeem 
na czele na .zawody, które w ra· 
mach w dniach 28 29 czerwca. 

Dwa harfy 
je.den ... 

.. . 
"IZ 

w rezultacie 
lepiej 

TWARDSZA STAL Hit KIEDY· 
KOLWIEK DAJI 

NOtyKA 

STAL,· ZAPEWNI. 
HGc) .. 

SPRÓBUJCIE I 

lotnicze 
Krakowa z 

J go dopiero dnIa o g. 8·eJ ra­
no. 

takle. Jak nie 
tadne) swych 
spraw w stolicy w JedllYDl dniu. 
nk: dziwnego, te ... Krakowie 

wIele na komunikacje lot 

Z lotnl'i'Ycb moll 
tylko ludzJe. ueJaJacy sle 

stolicy na wystawny obiad. kolacJe lub 
przedstawienie teatr.alne, by móc .,,6-

te samolot Jest rano do Krakowa. Sens 
klem komunikacyJnym. lotów jest wprost odwrotny, logIka 
118 czasu przedewszyst- od­
klem tYlU, których interesy lot z Krakowa na g. 8 rano, z Warsza-

wy natomiast na 2. 3-1, popoI. 
Jetell kupi e, -v j arazie maszyny z 

w'lec ma do w do Warsuwy prawIe puste, 
mollcy. w dniu: to poWlnten- nikt bowiem nie ma czasu na tak .. SZy­

znalezienia sle zrana w bkic" ze 
Warszawie powrotu do Krakowa po­

samelO dnia. Takle O ... Iele mnieJ czasu uJmuje 
tenle lotów pra'wdzl ule koleJowe. ma 
wy sens odjazdu z Krakowa, 

Narazle Jednak z lotniczych nym o g. 23}7 przybywa do Wanza­
ludzie. którzy wy o I. 6.4;,. a z Warszawy ma mot­

duto wolnego czasn. mOla sobie J)l'ze- wyjazdu 
w stolicy, ba, nie ale o g. 18.23. by do Krakowa o J. 

nawet dwie noce dojJlero na 23.37. • 

KOMENOe STARTOWA 2mlenla komisja 
sportowa PZU próby. Zamiast clo­
IychczllSowych "Na miejsca", "Ootowl"l ma 

"Na mlejsea", ChodzI tu o 
wprowadzenie dwusylabowego (za· 
miast I .tartu. 

80 na kaft 
pnkarsldeh, organizowany przez Wy. 

Spraw SOdzlowaklch "'02JFW. Wykla-

e 

WTC Warszawa. 

nowych ' niema ••• 
trzeba wiec o zdrowie i sile przeczyszczaia, dlateio te! 
ladka. Nie wolno stosuje sle je przy obstruKcil. 
trawienia Ziola ma)tistra Wytw6rnla: MAGISTER WOLSKI. 
Wols.klelro ze znak. ochro .. Oastrpsa" 14. 

ZDROJ 
Reumatyzm. bchla$. artre ty zm. choroby kob1ece I dzleclece. 
choroby serca. scborzerlla dról oddecbowych. 

Kura.cje : 
roleka lekarska, DC'Ilsll>tlalt % u trzYl\tlaniem, taksa kUm.) 

trzeci do Krakowa. Jak z lIO ... ytSZego, P!'ZY korzy I E 81 E'SKI E G I LLETTE z Kralcowa o g. staniu z 1(()le)o-n 2-eJ popoi., a przybywa do wych potrzeba 24 godzin 30 mLnut cza-
M y KI E HARTOWANE Warsr.aWY po su. przy korzystaniu zah 

119 - solanki, borowina, kwasowClI:lowe. wod'.>lecznictwo, elek­
• trotermja, emana torj'llm rad <YW e, IP,jalnia', inhalatorium. 

, 

ny. 
.. W tym stanie rzecZy ... yrazem tempa 2 26 ·174.::' 3 tyg:. 

R ' " 1I'''l'''9'IJW CH •• ". I naszej epoki pozostaje nie I · UD I a lU, "'I - DE C' ID u- fE.' lecz osobowy poclag IPros!pekty na hdanie. .. tVlI:. 
I: CENT F.L.EURS T., G. M. (Kraków) ________ 

NOR DEN 80 

IWUH . 
u powle'cl 

IIHWlIS rwo r lWI,!!!: 
i , 

Za kll,llsaml teatru toczy li\e szare tycie 
aktorek. 

Jedn, z aktorek jest Ela 
Rzymalanka. Swego ,trage­

zlo,yiedzl<>nej W chwili gdy "a· 
mlerz.la 2 mostu, J, 
od tego krokIl liicznany o 
dzie Od tego czasll 

\tilkakrotnie i zllprzyJatnJU. 

- kochane!... - bardzo 
!tlt:kko - mnie za 
l jednak ... To z pani strony bardzo ... 
- ... Chce pan ... 

-Nie L .. bardzo nierozumnie !... Ale to mi sprawia 
pani jest tak 

tak ... Musze jednak ... 
ie tern bandyta. i poliC'ia bynajmniej nie poszuku­

mnie .. : 
Ela 
- 'Zatem ... 
- Zaraz pani wszystko. Rozumiem co 

te nader pochlebne dla mnie przypusz­
.. To przyzwoite ubranie ... w pierw-

zym ... sobie ubra­
nie za uczciwie zapracowane C.o 
prawda dopiero iedna. A fotel w tea­
trze nic mnie nie bo biuro w któ­

poparciu osoby 
P<) ad • otrznnu:e od teatru·pewoa. bloletów gra­
isowych wzamian za reklamowe ... 

OCZy Eli - najczystsz.em srebrem i za­
zJelonym bla szma­

... Te oczy bnvalY najpiekniejsze wtedy. kiedy 
try kalo z nich zadowolenie. 

- \ 'j c pan ma po. ade? Pracuje pan ? Zarabia? 
ch! jak to do rze!... 

- Jaka p:lCli dla mnie dobra. te to cieszy ... 
Zre t 'zn z .ej mierze pani ... 

- \o·a. lakim po bem.... . 
- \ dzi za y 

i 'ro ie dla lu li . zu ych pra y i zarobb .. Alu 
(i J zym \\ ro iem ie t ezfowi k am oble ... 

J o zni h ooie ... ..• 

two jest teraz lecz najgorzej, kiegy - To pan lest Rosianinem? po pols'ku taok tylko serdelki, !parówki i szynka .... 
traci <lo walki ... Tak bY'lo i ze I wtedy, czysto - bez rukcentu...· - A to ooskonale! mi por­

spotkali na ... palU... - Oleiec Rosjaninem. a ma:tka Byl3 szynki na gon\co". I ta'k ze cztery serdelki... Do 
O I ta'k. .. - cicho. nieco biedol!, tego kartofli 

jak,by jego wzroku. - Ta,kkh -rzeczy stwo z mol'm oicem dla niej i chrzan!. .. mój wilczy apetyt­
nie 2apomina Kochala go ... bardzo I'rzystoInym do Eli - ale zbyt ... Nie-

- u kresu siL I niezawodnie ma pani co to za rozkosz do sytta, 
to tle w ten lub ów sposób, gdy - Pan podobny jest zapeWtle do ojca? sm3!czt1ie, . kiedy przedtem rnusla-

bym nie W sobie nowe·go - Nie wiele. Ra,czej rysami twarzy przYIPominam lo i serdleki za masarza, a 
cel mocy ... Nie pani nudzH ... wie pani, czem dla Pol:ki w OwycJl Iki z ·koszyka przekupce ... 

na nOlWo ... ... czasach Z Rosjaninem, z ma swoje dobre strony, bo uczy rozko-
- I panu? .. To cudOIWoleI ... - Tozkosz- oym ... Biedna maltka moja wil1owaj- szy jedzenia ... Pani napewno nie wie, co W takt 

ne nasyci'lo jej serce. 'lO ooa wobec swego ktadu i narodu i !1.'ejako kisz.ki, swojem 
to !przypad:kowe spotkaoie z sta10 w ten sposóp, ze zaw- pra,gnie liem 

dla niego do dalszy.ch z wroglem sze po polsku i we mnie polskie tradYCJe... - nie <lo tego stopnia, ale i ia g1o­
ciem ... I z tego niezmiemie zadowolooa i d·Jmna,., l szaknem zainteresowaniem slo- dna, nie grosza w kieszeni ... mam bardzQ 

Nag'le uderzY'la. nowa wo tej która wY<1awala iej czaro- a wydatków tak wiele ... 
- Skoro jednak wszystko jest w Jak pan rodziejsh ·kt6rej boha'terem Dziwna rzecz. Stefan-owi Woliczowi, z. kt6rym 

JltOwiada, to ol acz ego pan naZWI- przez - - w postaci tak bliskie i intymne s,tosunki, nie 
ska? w bchmanach... by nigdy, - nawet wówczas. kie-

-lNic l>Odobnego,., Nie utywam ...:. CZy lTllatb pa1\ska tytie jeszcze? oy go za swego N.e wy-
n3iZwisb... - I ojciec nie Jestem 5am. tego rodzicom, wspom'nala o tem 

- Przecld !pan hr;thlemu :R6w- jednruk z ta, familiila. Mam Lusi i tylko pod przymu em uzyskania 
tyc'kiemu - jako Borosow... be ,oczucie rodziooyoh i przywia,- dr-obnej Administratorowi teatru, który od. 

n<IJgle brwi, co na ,pogodn!t Ilrzed zania dQ nazwiska. dla pani po- iej zaliczki nie tego ooia oie ja-
:twarz rzucHo .. z m()stu..... dla ani ani abiadu ... A teraz rozmawia o tem 

- Pani zapyltywah pana RóWtyokiego o mnie? - iPozostanie pan nim llazawsze ... Bo tamto - to tak swobodnie z ohcym bodaj ±e z pe. 
- Tak. co inoego... '''11a, jeszcze jeden wspólny 

zapewne UItll!z.,ga do pani? .·1 na nich oboje;:- rownocu§oie nastrój nle- pnukt wzajemnego p<>rozumienia, 
- Kocha we mnie ... Powtarza ie su- realnymi faJktami wzruszenia. Zml- na twarz ó1i, ta'k _ 

leje za mna,... kli i, przez trwali - w niernem zamy-, jalk na.jcudnieiszy kwiat wi,oseilny.... . 
- Och! suleie ... Nied'Wano za BrzookóWlJl\ . ' . :-?rawda --: .wreszc.le. - Pant u'irzy-

i ... Czy 00 Ich z tego ,ronnar;Zeflla, 'W którem bez s1ów mUJe z malutkIej pertSYJkl ... MUSI pat/i zatem nieraz 
rozumieli - dOlS braki ... Ale teraz, kiedy pani ma szause zo-

naiwiodocznlej Ela - Co stania ... 
uraiooa. Sle do swei C? do Jabym mia-

_ Pozwoli pao, odpowiem na to zapytanie... .z .' la .. za hrabIego . 
powróci1l1Y natomiast 00 dawniej 'Porusz;ooego - Prawda.1... ,rzecle! S kOltSumowa6... -: Przeclez pam sama mowlla, ze on za 

tematu i zechce mi pan nareszcie jak pan pani . . sza1eJe... . '. 
nazy:wa .,. - Bo la wIem ... me -:- To 00 ale me Ja. za nim!... Pan .. 

- NaZyWam Borusow, - Ja nie tego o sobIe; w tej Cmvl tYCkl wcale me Jest w moim tYPIe!... 
Tak to za-pomniala o chWIlowej li sobie Jestem nawet moctlO wzrokiem to bar-

urazie.' ny ... Wiec . . . z jej st.rony, nie jest w t y-
- Borusow? to prawdziwe naz- - pterozkt ple ... Oczy Eli pod lekko kremowe P<JIWiekl 

wlsko? z manoy w sosie pomidorowym ... Paszteciki z grzy·\ i nic nie ... Ta niema r07.mowa 
_ Najprcrwdziwsze.· bami i ... Omlet z ... - I oczu i ,serc nie apetytu ... Za-
- A ... ten - prawdziWY? kelnerka. . <lo szynki i serdel-
- Mój ojciec prawO' dQ tego ... U takie-, - Dla mnie pOprosze omlet z groszkIem - zade- Mw z nteslychany;n ... Ele. swój omlet 

gO biedaka lak ja - to tylko do • bluffo- c}"dowala Ela. . ' go llIezoaczme dyskretn!e ma kowana 
wania" warsza\\'skich snobów albo <10 tak - A <1\a mnie z Oddawna me czula tak dobrze 
zwanyCh "kaatów", ...- U nas kolacie jarskie, pana. Z w lli'Czyjem towarzystwie, (C. d. 11.). 
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isl ucznia bojowca sprzed lal 38 do maiki I We wsi przemytnik 
::~~::~:? 3O~:k:'-::~!",ZOi:~!=:1 :':'~~'=kaJ~olność r (C,) ~:~e~:ed ::~!=~!~:m =ed,:::~~:i~~~:iZi~'~t~~:.ro .. 

boha;te,rS~leltlśmle~<:J ~Zll a 7-eJ krewnych. Dziunię. znaJomych l. WS%y- Tylko Ciebie mi lal. lice Częstochowy. pOłożonej tuż ludności. która staje w obronie za- <Izona. Znaleziołlo zapas zagranic~ 
1C000rn-II''''1''Y da" neJ.. andlowkl w Rado SIkich. Przez trzy dni oczeklwalem Stach", koło granicy niemieckiej znane grożonych 'Przemytników ,;ych ·zapalniczek. noże i widelce, 

~a\ka I~Vemera, ' t.racOl1e-

r 

śmierci i byłem spokojny - teraz mi były z tego że !mitr w ~ich za- Klf\sycznym przykłade~ tei soli s:łówny zaś przemyt wajdować 
, os a' I n~. KaP'lturz:: .. I tylko Ciebie, Mamo, lal. Skuteczna bronią przecl'w tworzeniu wód IP'rzem~tnicy. W 'niektórych <iarności przemytUkzej jest· cho- sie miał, "edłus: po, iadanych wla 

wema os,atruc I k' h M d 1( i .' h' t ' t d . . 'b . ., S k' ' . 'k . I życia ś. p. \Vemera. jeslwzr:.t ~e~a:e mec (UM a az o~i, s;e kamienia nazebnego jest Solvollth! \\ s!ac IS ma y na\yet ro ZiTIY. w cla~ '! m. In. ,wles zar 'I. gmma aomosci oniidencJona nY~h. w sto 
i wstrząsający jego !i t do I kSlqzki te co mówilem R~'siowl j /c- Wiemy jak wielkiem niebezpieczeń- ;k!óTYch 'Prze~ytl1lct\Vo prz~cho- ~u,zm~],~. , ktor~ b}"lfa prze~ paru <iole. \\' ch\\ ili. gdl! dwai rewiden 

pisany w iprzeddzień strace- szcze wstęp do fizjologii porównaw- stwem dla zebów iest próchnica. nato- GZiło z 1?O~0lenla 1!a. POkolt;l1le., omami ~\"ldowmą następujących c: znajdowali sie na trychu. dwaj 
w Radomiu. czcj i psychologje. Reszte prosz( za-I mias,t ,nie v"SZYSCV wiedza o tern. że .1 choclaz "PO ~'omle gramca Nie wydarze~: . . . zaś w mie zkaniu. nade'zli 510-

List tet1 podajemy 'W całoścI: chować 1(aziowl na pamiqtke. kanue.n nazebnv. który z biegiem cza· ":l1ec została meco oddalona od D<l ws! tej przybyli czterej urz~ mian i Kasprza '. Słomianowa. ą-
"Wi(%ienie radomskie, 20 gr/ldnia u ~slad.a na zebach i pod dziąsłami Czestochowy wsie nie zaprzestały dn:cy Brygady Kontr<l1i Skarbo- dzac. że przybycie męża odwróci 

UUllU-.,.. r. Niech Mam/lsia powie, że umiera- wywołu.le stany zapalne. obluźnia zeby. ir.tratnego szmuglu. \V miare wzra wej w asyście posterunkowego P. lo od niej nieco \\\va~e rewiden. 
[)roga Mamusiu! lem - nie bojqc się ~mierci. tycia mi p?woduJąc i~h wypadanie. Codzienne stajace~o kryzysu i bezrobocia, lu P .. celem przeprowadzenia rewizii tów. usiłowała ukrYI! pacz 

nie żal - tylko Ciebie. p!elegnowame zebó",: Solvolłthem z~ln- CllOŚĆ P<lczęła masowo trudnić się domowej u znanego przemytnika chan-n:\"' 
1(iedy list ten otrzymasz, nie bedp, N' i dl . d ili .~ biega temu skutecznie: Solvollth dZlekl tym procederen t·o k' b bo t 't' Urzędnik J'edl1ak _ ""strze-t ma-

ŻYł. _ wczoraj wieczorem sqd pO_ le w ~m.. aczego me zgo z SI l" zawartości karlsbadzkiej soli źródlanej t. 1. :' r~ą~ szer~ lO maJącke~o za
k 

so, a l gJaJ freJSesl r vv i<.S 
żebym Clcble przed ~miercilł zobaczy I usuwa kamień nazebnv oraz zapJibiega roz~~lę~lona orgamzacJę I .s'J}eCJa: Wyro ow S azuJacyc 1 oze a 0- newr i \\' m~nieniu oka oorwał pa-

skazał mię na karę ~mierci przez _ tr/ldno. dalszemu tworzeniu sie Jego. n~.p!l1l1e u~ryta. 'Przed \\ ladzaml miana. czke. a WÓ\\ czas Ka przakowa li-
Zrobiłem to dla drogie; te na' Mamo '/lŻ si tu wi cej nie ~JeĆ komumkacYJna. dopro~vadza- W .mieszkaniu obecn~ bY,h,: żona Gerzyla go pieścią w usta. Zanim 

W,).·sp(HViaaI7Ulrn się przed ks. l /. , / ę ę . Jaca przemycany z zagranicy to- Słomiana oraz żona. rowtllez zna- oszołomiony uderzeniem funkcjo. 
m·~IKQDYlrt'owsl'Um Zdaje się, że bbdzie on zobaczymy. Bezp,atnle wysyłamy katalol' plyt d e t h d d 'k K kk' Sł '" Iramofonowvch PO nade~lanlu zna. war o zes oc OWY. a stą alej I nego przemytnr a. asorza a. to nariusz zdołał ie postrzec. o· 

Powiedz OJcu. że umieram % prośbtt. czka pocztowego za 25 Itr. "PoIsk', ao Warszawy. Łodzi itP. re oświadczyły urzednikom. że ża mial1<lWa jakiemś tepem narze· 
aby mi przebaczył. Smierć maże wi- Płvta", Warszawa: Marualkow~ka 104 Wallfe z przemytnikami utrudnia dnego przemytu nie poSiadają. Mi dziem zadała mu tak ilny clo w. 

głowę. że padł zemdlony na lóżko, .. 
Zadania · Muzeum Swl~tokrzyskiego l

Obie kobiety POczchr bić zemdlo .. 
n ego. a jedna z nich chvlycita mlo· 
tek i ugodziła nim nieprzytomnego 
w czolo powyżej oka. kalecząc go 

I do krwi. Druga z kobiet poczeła. 

•-.., ~te 6 ... n .. ~ero'" ~ .~.-e"o , z~d.awać razy innemu urzednik~wi 
..::. _....... • •• .,.. ~ clez,ka palą. w <Iodatku Słomlan I chwycił siekiere i zamierzył si~ 

I (KD Jak tuż doooQ·siliśmy •. wysta-, r.ier, .ru~hu regjonaln~o ~v Kiel~- I r~ln. wzgórz. uroczysk, miejsc szeze­
wa SWiętokrzyska, zorgaOlzowana CZYZOle I redaktor Pamlętmka ŚWlę !toinych, mających w kaidej okolicy 

I 
przez Polskie Towarzys.two Kra- takrzyskiego. I swe d~leJe własne, tYi.ące w ustach lu: 
!{lwawcze w <In. 17 _ 20 ub. m. w Oto. jak P. Patkowski ujmuje ro- duo I\azda w Polsce nlma ma swą baśn 
Warszawie. zostanie w naibliż- le muzeum im. Stefana Żeromskie- ! znl~kształ~oną w sennem przepOmnle-

InicJatywą, być Istotnie wInno ~wler- <lo ciOsu. • 
~iadłem życia. które nie da się specJ~- I Kto wie. jak tragicznie dla rewi­
hzować I oJtranlcz~ć do świata wybra- dootów skończyłaby sie ta walka, 
nych zJawisk. I d b . db' I t Ą' 

Wystawa $wletokrzyska wra~ z 1st- ~ Y V me na leg rze,,1 ~ urzę· 

h d ' h ., d 'go' . I nlu , 
szy(: mac 'Przewieziona. o . S I Współpraca historyka. etnoltrala. 
Kielc i przekształcona ga regJoQnal "Bedzle zadaniem Muzeunt wleto- I gwaroznawcy z literatem I malarzem. 

nieJacem w Kielcach Muzeum P. T, J( , dmków l.wystrz~łem z !e\\oIWeru 
bedzie podstawą organizacyjną I prog- I W góre me zmu Ił Słomiana do pO 
ramowo-rozwojową Muzeum Swleto- rzucenia siekien". 

ne muzeum świętokrzyskie Im. Stc krzyskiego Im. St. Żeromsk!ego P. T. , z aktorem-entuzjastą I kulturalnym mi 
h:t1a Zeromskiego. I<. w Kielcach utrzymywać zywy kon- ' 'ośnikiem _ może dać rezultaty plek­

Muzeum mieścić się będzi!.' eza- takt z pra:~wnlkaml naukowymi. po-, ne I dużelto kulturalnego znaczenla_ 

krzyskIego Im. St. ZeromskleICo, Jtdzle Przybyły pOsterunkowy pali ił 
nauka wespół z pracą administracyJną. rozbroił Słomian6w i Kasprzak6w 
~amorzadowa, Itospodarczą, oświatowa i zabrał siekiere młotek oraz pał. 

S(IWO W mmachu P W i W F im deJmować IIIlcJatYWe, w~la.gaJą~a uczo Temu gronu muzeum dostarcza ma-
b, • .' •• nych I studJuJącą młodzlez umwersy- t J ł6 . I J I . k b d 

I sztuką współdziałać bedzle w krze-. • 
wienlu I podeblanlu duchoweJ I ma- ke. Jako, <jowody, rzeczowe. 
terJalneJ kultury regJonalneJ I rozta- I W mIedzyczasIe na alarm prze· 
czać opleke-nad' zachowaniem w nleru- I myiników zebrali sie przed do· 
szonel postaci PUSZCZY Jodłowej - mem mieszkańcy <:alei w i w Ii<:z· 
Parku NarodoweltO Im. St. Zetomskle- , bie kirlkuset osób i przyi,,\~szY' 
go na obszarze Lysolór. I agreSY'Wl1ą postawe wobec funKcjo 

Marszałka Plł·sudsklego, gdz:e na- tecką do wypełniania luk w zakresie er a w, III c ule w dowls a o rz~ o-
stąpi w M. Z maja uroczyste jego wiedzy o przyrodzie I kulturze $wie- we, ukła.da InscenizacJe, hlstor.ycznvch 
otwarcie I t k ki W I k t i obyczaJowych zdarzen, skUPIa doko-. .,. . " I o rzys ego. zw aZ u z em pow- ła c;łeble coraz nowych ludzi o przerói 

0. wystc1wle sWI.ęt?krzysklcJ .1 za stawać będą nowe działy w. muzeum, ny~h IlPodoba~lach 'I talentach, Jest In­
~::"l1lach mU}el1m s"Ylę,tokrz:v:sklego uzupełniać I pogłębiać IstnieJące •. A z stytucJa konieczna, a niekiedy wprost 
ll~.l Stefao.a Ze rom sk le go w I,<:elc~ch całą działalnością wzrastać ~USI za-I nlezastaploną, Itdy chodzi o kulturahtą 
pIsze w nr. 14.oty;m tyg?dt~}ka hte- st,: pr~cownlków naukowych I Ich sił POZycje środowiska, w którem działa. 
racko - społecznego .• PIOO p. A'Ie'6 pO OC11lczych. Pow~taJą u nas stosunkowo liczne 
sander Patkowski, zaslużOl1Y ,pio- Slera oddziaływanIa muzeum retotlo- domy ludowe, masowo rosną śwletll-IlI!---------------------------.. nalnego nie może sIc zamykać w po- I ce I chwalebnie łecz poomacku poszu­ SPÓJRZCIE 

i narjll<;ZY i policjanta zmu, Iii ich <lo 
,przerwania czynności służbowych 

: i poniechania aresztu. 
, Dopiero pO zawezwaniu z Krze­
pie 10 policiantów. zdołano areszto 
wać Słomianów i Kasprzakó\\'. k!6 Kielc _______ 5 .... _ 

zarządu IzbJ Rze lDieślnae 
w Klelc::acb 

(kI) W lokalu Kieleckiej Izby l(zem'l anacyjnych" Izby. 
ło się_ ,posiedzenie zarządu Izby I 'Postanowiono rozważyć program, 
przewodnictwem jej prezesa p . EJ " zadania i cele Ligi Pracy w Warsza­

Baleera i w ohec!lo~ci p. mgr: wie, celem 'Podjęcia decyzji w spra­
ra Woitowicza - deletata p. wie nawiązania współpracy. 

in. przemysłu i handlu. Uchwalono przyJ~ z pomocll nlektó­
W 'Posiedzeniu wzięli udział ,. p.: rym warsztatom rzemieślniczym, bio-

__ 11_.: rezes Izby Sto Lorens, członko- rąGym udział w Targach Poznańskich. 
zarządu: Adam :Musiał, feliks Si- Zapoznano się i zaopinjowano nade­

ek i H. L Goldsztajn, dyrektor Iz- słany 'Przez Związek Izb Rzemie'Ślni­
P. O. Axentowicz i zastępca dyrek- czych projekt nowego statutu dla ce-

łora p. Jan Korsak. chów rz ieślniczych. 
\ Na posiedzeniu przyjęto do wlado- Ponadto m. in. przeprowadzono ob-
mości sprawozdanie prezesa i dyrek- szerną dyskusję na temat 'Przemysiu 
~ora Izby z przebiegu konferencyj gm ludowego i chałupniczego i zapoznano 
IIlY posłów l senator,ów województwa 'Się z treścią memorJału, jak! ma byĆ 
kieleckiei'o oraz z 'Przebiegu konferen- zlożony czynnikom miarodajnym. 
ICjj porozumiewawczej izb gosl>odar- Memorjał ten zmierza do podnieSie-
czych woJewództwa kieleckiego. nia upadają<:ego obecnie przemysłu lu 

Uwzględniając proijJę dyrekcji do- dowego oraz ścisłego rozgran~zellia 
ksztalcających 'Szkól zawodowych w produkcji tego przemysłu od produkcji 
Częstochowie, postanowiono zakupIĆ rzemieślniczej, co z 'PunMu widzenil 
lilia tych szkół oszklone gablotki dla interesów ogólno _ państwowych i spo 
Nmieszczenia w nich "Biuletynów lnfor lecznych jest rzeczą konieczną. 

••• 
Ze Starachowic I _, ____ _ 

Zebran e Z. Z. z. 
(St) 'W Starachowicach odbY10, wozdań zarządu 'liO'kOl1anł) wY'bo­

się doro()zne zebran'e Z. Z. Z., na rów nowych władz. 
które przybył sekretarz ok[~gowy Preze em nowego zarząd!/ U). 

Dymek. stal p. Bogumił RYbkowski. Ponad 
Po odczy'taniu i przyjęciu spra- 'o powołano komisję rewil~ !flą 

sąd kolcżeństki. 

2 napady rabunkowe 
w pow. lIżeclllm 

(St) We wsi Brzezie, gm. Tarczek, zura w kolonii Ratunek, gm. U,pSko. 
S-ch uzbrojonych mężczyzn napadło Napastnicy, steroryzowawszy i pO_ 

na dom Latały. wlązawszy domowników, domagali się 
Nie zastawszy w domu gOSpodaTUł, wska~nia miejsca, w kt6rem są ukryte 

bandyCi pobi.Ji jego IJ-Ietniego syna pieni.ądze. 
oraz siostrę, Katarzynę. która wskutek 
zadanych jej nożem ciosów, zmarła na Gdy Mazur tłumaczył się, że pien'ię-
zajutrz , dzy flIe ma, bandyCi 'Pobili go do-

• ' tkliwie ' b ' {? ł b' "'I' Bandyci, nic nie zrabowawszy, zbie- 1. zra owa'\\Sty ~ z ., z le" 1. 

~li. . l Km. 219-36. 

PO<Iobnego n~padu dokonało {-ch --O-b---.------.---
baOO}ió\\", uzbrojonych w r~wolwery i WIeSZCZenie 
bagnet rosyjski, na dom Antoniego Ma-
Km. 245-36. 'O licytacji ruchomości 

ObWI-eSZlłl7lenl-e Komornik s~du g,rodzkiego w Ostrow 
.... cu, II-go rewiru Jozef Olejnik mający 

• kancelar;ę w Ostrowcu ul. I1ż'ec'ka 47 
O licytacji ruchomości na pod~taw;~ a~t. 60Z ~'. 1J. c. podaie 
Komortiii<' sądu grodzkiego w Ostro· do publIcznel \Yladomoscl. że; dnia 30 

"',Cll. II-go rewiru Józef Olejni'k. mają, kwietnia 1936 T. o godzinie lO-el w 
Cy k,wcelarJę w Ostrowcu ul. I1żecka Ostrowcu. ul. Staro-Kunowska nr 43 
<17. na podstaWie art. 602 k, p. c. poda- odbędzie się l-sza IicytJcj.a ruch~mo: 
je cto 'Pcblicznej wiadomości. że dnia ści. należących do Jankla vel J akóba 
30 kwietnia 1936 r. o godz. lI-eJ ". Ledermara. składających się z zegara 
Ostrowcu '\lI. Kościelna 30. odbędzie się ściennego, kredensu. maszyny do szy_ 
I-sza lIcytaCja ruchomości. należąCYCh ci.! firmy "Singer", szafy dębowej. oto. 
do Majer.! i ŁaJki Niskierów. s'kładatą- many. stołu, szafy dębowej z )us1ra_ 
cych się z 18 palt zimowych damsk~h mi. 6 krzesel i rondla, oszacowanych 
Orn 6 płaszczy letnich óam, kich. osza- na lączną sumę zl. 731. 
cowanych na łączną sumę zl. S50. Ruchomości można oglądać w dniu 
Ruchomości można oglądać w dniu licytacji \\" miejscu i czasie wyżej otna 

licvtacii w miejscu i cZilsie wyżej o· czonym. 
znaczonym. I Ostrollle~. 8 k~!etnia 1936. 

Ostrowiec, S kwietnia 19>?fJ t Knmor1l1k: C-) J. Ole/nik 
Komornik: (-) J. Olejnik , ~li powództwo przeCiwko gminie nt. 

zycll bIernej I cx:zekuJąceJ na przeJą- \ kulą Ideł, która by Ich Istnleniu i dzla-
wy zalnteresowan. Musi być muzeum I łalności przYdala' wleceJ dynamiki wy­
stale czynne I pełne InicJatywy. Istnie- cbowawczego oddziaływania. 
Ją w tym względzie przeróżne ruożll- Poszukiwania czesto traca sztuczno 
we ości: kursY. zjazdy, wycieczki. kon- śclą, zalatują od czasu do czasu ~k­
I rencJe lacbowe obok po~azów no- trynerstwem l uporczywie trzymał. 
wy~h działów, przegrupowan I uzupeł- sie formy ady treść codzienna t I 
nien dawnych. wysuwania coraz no- . , ... , ~ yc a 
wych tematów, plastycznie ujetych od- Idzkle swol!'l torem I omila tO wszy­
powledzl na zagadnienia aktualne wy st o, co sle, dok~a danego domu lu­
!!uwane' przez życie przeprowad~ellle dowego lub s~!ethcy dziele. . 

. , , Bez mocmeJszelto przywiązania I 
nawet propagandy za ważk~ Jakąs deb'zeao zrozumienia naibliiszeao oto 
sprawa, Jak stan sanitarny mIast, bu- s". . ... 
<!owa szkół I dróg. cx:hrona tego lub in- czenla me wychowa SIC poczucia na-
neao zabytku przyrody I s t ki ro.doweJ godności, nie zbudzi s.le u-

.. , z u • mIło ania do norzadku i ładu, me wyr 
Misja muzeum regJonalne!l:o ogarnaĆ wie z kwietyzmu I niechluJnej bierno-

może równłeż przejawy twórczości ar- ści. ' 
tystYCZłłeJ, kształtować upodobania, Muzeum reJtlonalne ma w~zetkle 
podsuwać tematy. możliwości wyposażenia przeróżnejCo 
Dokoła ubytków przyrody I sztu- rodzaJu Instytucyj społecznych I ośwla 

kI narośły podanla. legendy. rozgry- towych w treść. pobudzającą do dzla­
wały sIę w przeróżnych stronach, głu- łania celowego I rOl.JlmneRO, do krze­
chych, upomnianych, Żanledbanych wieDla USpOłecznionych uczuć I kultu-
miasteczkach, w dawnym pałacach i r alnych uDooobań. , 
zamkach - zdarzenia w historII mieJ- Taka role spełnić mote muzeum reR­
scoweJ I narodowej wa:r.kle, barwne Jonałne o charakterze syntetycznym, 
obyczaje, bujne przeJawamI tempera- wielodziałowym, IstnieJa duże trudno­
mentów I charakterów ludzkich. ~cl w tworzeniu muzeów te~o rodzaJu. 

..Mowa tu - Jak w Snobizmie I po- Nie sposób wszystkich trudności tutaJ 
stepie pisał St. Żeromski - o ogromie wymienić. 
leJtłnd. nodań, klechd, blstoryJ, bajek. Jeśli Jednak muzeum reldonalne stać 
gadek. opowieści, nrzywlazanvch do sie ma Instytucją Żywą. promieniującą 

Z Rado ... ia -
Popra a w przem,śle 'radomskim 
(r) z Towarzystwa llrzemysłowców I nia sanitarne i rury kanalizacyjne, ~a 

ziemi Radomskiej o~rzymaliśmy nas~ę l okucia. drzwi7ki do piecó\\'. kuchnIe, 
pujące uwagi o koniunkturach. panUją płyty. ruszty 1 t. p. . 
cych w przemyśle miejscowl'm w ub. Przemysł metalowy może uskarzać 
miesiącu. siC na zwyżkę cen fragmentu żeliw-

W przemyśle odlewniczym marzec nego, który dotychczas sprowadzany 
zaznaczył sic dużem zapotrzebowa- bylprzeważnie z Anglii. Obecnie. gd,y 
nrem na artykuły budowlane i kanali- Anglia sama zgłosiła zapotrzebowallle 
.zacyjne. Nasilenie sezonowe trwa w na fragment, ceny skoczyły do góry. 
-dalszym ciągu I należy sic spodzie· Warunki płatpości pozostawiają rów 
wać, że przy uruchomieniu nowego bud nie! \l"iele <lo życzenia. Odbiorcy 0-
żetu wzrośnie, gcfyż instytucje pań- trzymują towar na otwarty rachunek, 
stwowe i komunalne zamówień jeszcze którego <Iatę płatnOŚCi przesuwają na 
nIe udzielalv coraz odleglejsze terminy. Mimo to 

Ruch budowlany w bieżącym sezo- wszystkie odlewnie w okręgu radom­
nie będzie Znacz.ny. Wykańczają się skim są czynne, a stan zatrudnienia 
masowo budynki, rozpoczęte w r. ub. w wIelu zakładach przemysłowych do 
Napływają zaootrzebowania na urządze chodzi już do 100 proc. 

Promienie słońca 

NATOI 
• 

B.lo.Ud, ~.Io.ilri. "alolllkll Świet. 
wydziel 011' tl.. i wod. .. WJII_dlie 
mlek.. która tedllllr t .. t diie.i,­
elokrotDie ba,dKieJ kol lica t T. wylOeI ' 
tleDowa k,plel 1I!lIIleru WI. 'a",dzł 
.puehlizft4\, Imi'llcu. ItwardDieDi. • 
ldei.1d d. tep Itop.i .. i. ..oiD. fe 
Idjać be. bólu, Ka, dai' ie.lu • 
., ... k, S.ltr., RodełL W.y, IIa wod,. 
by przybrał. a.. WJtrllld m!e"l. 
ZI.arll abolałe .e,i w teł ko,.caj 
IIIlaunol at,pleli. łatn I Oto •• tycb­
m ••• towe alr" N"I'i łai al. boi" 
Spucblil'" lut alllDiejlloDa. W obuw'D 
• cał, •• mar mniejllem można ehodaić 
i.lcJa.jwJf"dlliej. Do •• byci. w Ipte­
kacła, .kład.cD .ptauDyct. i perm­
marj.eb. Kont ie.t .iellllcI1I1. 
W,.ilt ,warlotow •• ,. Skł.d ,łów.y: 
L. N .. ierow.ki. 'VI .ra ..... Kalisk. 9, 

I rych okuto w kajdanki i odwiezio 
no na posterunek w Krzepicach. 

• PrzYaazd 

wice n rezvdenta 
(ez) Onegdaj do Cą tochowr liny· 

hył b. starosta p. BronL law Henszel. 
dektetem p. ministra spraw wewu.etrz­
nych mianowany Vo'jcel>rezydeplem m. 
Częstochowy, I ohjo,l urzedo" .. anle. 

P. \\ iceprezydent Hen zel Jest b r. 
tym wojskowym i :kawalerem or r6 
Krzyża Niepodległo~cl i Krzyża \ 'ale­
cznych. •. -

Nocne dyżury aptek 
(ez) w no<:y oz ponJedzla~u na Vol<Helt 

dyżurują nastepuh<:e 'ptele" Stary Rynell-
Korde~klego - I Aleja - III Aleja. 

Kina częstochowskie 
E,()E:O<: Straszny dwo' 
1-USA: Ró1a 
STYLOWY: ZIOlow/OSY brzdijc 
ATI.ANTIC: Kocham tylko ciebie 
KAMERAI.~Y: ,\\atura 

NaJllłpąe. Ilalml1aA I naltaAu. 
prezetlty dl. rodl.., I pnytaci6ł to 

KUCHFNKI, tELAZKA, 
GRZEJNIKI do RUREK 

PODUSZKI i Inne ' 
Do nabycia Da dog od­
"WC "'er .. "kech 

Redontaklent 

TOWBIlYltwie ElekuY[70em 
!v.1t. W domlu, al. Trangoffa nr .. 51 

z Czę.titoclloUJq _ d...... 1 • _~ .... 

Zabójstwo t,rana rodzin, prz' z syna 
przed sądem okręgowym 

(ez) Sąd okr~gowy w Częstochv wić dla rodziny. 
w wykwintnym kremie "Ultraso!" D-ra Lustra, wl'robu "Mira.cu l wie rozpa~rywał, sensacyjm~ s,pra- W południe zaczął si~ znowu a· 
lum", naś\vietlanym prOmietl1Clmi u I!rafiołkowemi. Wskazał1Y do co-I \\ ę 19-1e,t!1,eogO Jozefa Ma!clepsze- wanturować. Rzucił się na starsze 
dzienego użytku jako niezrównany preparat ożywczy oraz och!oony go ze WSI Łuszczyna, gm .. Wan'l7e- go syna, Józefa. i bil go pię' cia po 
dla cery przed szkodli,wemi 1mian ami atmosfery'cznemi. Wy~ładza rzów, oSkarżone,go. o poblc.le O!~ twarzy. Chł<>piec, doprowadzooy 
idealnie chropowate ręce. Cer,a blldzo przystępna. swego,. Jana, do meprzy.tomnoscl d? ost~'teczności. ~~\:alił ,oleJ. na 

.. ___ ... _____ !!III ___ a=l _______ ~-____ IW wymku czego nastą'pił zgon. . lotko I zaczął go blc kawałkiem 

• Podczas rozprawy WY:'lio m,' drew'lu po głowie. 
jnw. że Jan Małole'PS'zy 7nęc~ł si~ I Dopiero młodszy brat oderwał 
l;:eludzko nad ~\Yą żoną, Michaliną.1 go od o:ca. Jan Mał<Yleps7:Y zmarl ~obuzerskl w'Ybryk wyrostka 

(r) Do kościola . ewangelickO- Przeprowadzone niezwłocznie i kE'koTgiem dzieci. Swego czasu I w no.::y, nie odzy&kawszy pnytom-
au~sburskiego w Radomiu w eza- dochodzenie policyjne ustaliło. iż stawał on przed sądem o,kręgowYI11 . IlOŚCi. 
sle odbywającego się nabożeństwa kamień rzucony został przez 13-to 2a ,katowanie żonr. ale dzi;;ki ;~j l Prokurator Wy. tąpit z WfI:O kien! 
w'Padł duży kamie!l, powodując letniego tlerszlka Brunblumu korzystrnm dla niego zeZr1:Jniolll (l zmianę kwalifikacji aktu oskarie· 
wiebkie zamieszanie wśród modlą- (Rwańska 9), !którego zatr~ym'il ,został 11l1iew:f!l1ic'11Y. .\ nia i ukarauie Józefa Małole;)~zeg'o 
cych sie. W dniu z.ł>rodni Jan Małi)iepszy jedynie za f1ierozmyś!ne ~po\\·cdo .. 

no. d Ż dotkliwie pObił żonę. Zjadłszy Śnl3.. wanie śmierci. 
~ oba ~Ie prze oną <I~oie, resztę jad.ła wyrzucił fU : Sąd. prl}ochylając się do tego 

upo"orowal kradzież smietnik, mówią'c, że letpiej je zmar i \' nio kll, skazał o karżoogo tla 6 
.. nować lub dać świniom. niż zosta-. miesięcy wiezi,cnia. 

(r) Do komisariatu P. P. zgłOSIł 
.sie obywatel Radomia. Stanisław 
Kacprzak i zwierz~"ł się dy'Żurne­
mu przodownikowi ze zmartwie­
nia. iakie},'{o s-potkało. Mianowi­
cie do Kasprzaka podeszli na ulicy 
Traugutta dwai nie znani osobnicy. 
którzy skradli mu 25 zł. z kamizel 
ki i oastep'uie odjechali dorożką \\' 
'nieWiadomym kierunku. 

Stroskany wv~lad meldującego 

skłonił policje do ener~icznych po 5 letni roD' a ból d ·0 ych szukiwań. które ustaliły. że Kac- -l P er m ro rOe 
.przak uoozorowal kradzież, aby (Cz) Zarzą.d miejski rozpatrywa: I Pl zewid~e -do 'ć ob zeroe Nboty 
ocalić się przed smiewem żony, boI tllJ ostatniem wem pOsiedzerJiL pro <:lOgo\ve. ale jego pełna rea;'lacia 
wiem pieniądze .. rozeszły się" w gram inwestycyj drogowych w I Jest. niestety. llieaktualna .lara7.ie 
jednym z szyneczków miejsco- l:zęstOchowie na najbliższe S-lecie. Le względu 1Ja ogr oiczOfIe t.ndu~ 
WycI!. Jak już dOtlO~iliśmy. program S7e. 

w O D A G O R Z K A "O R S Z Y ii S K A i • 6 Ikr y s t a l i c z n a lub p t o S z k 0-

w a n a -.z n a k o m i te środki w II a w y k o we m z a p a f ci U s t o l e a. Z_dać w.aptekach i składach ap!ecz 
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• ~ ____ , __ ~~====~~~~== ____________ ~ __ ~~ __ ~~~~~~ __ ~ __________ ~ __ ~~~~~~'~'~.~-__ ~·~-~·2~A~.~~~ __ ~~~~;~C===~~ __ "~~I~'~~~~~ __ ~~~~ ____ ~ _____________ _ 

Ufalentowana , 
śp;ewocz"a 1 

Warszawskie migawki sądowe -W drodze % Hollywood do Moshwy 
W podróży poślubne; 

icz Z żoną W Warszawie • RJbka!!!! terorem 
l!rnegf ~. 1'I~y cudotwórca. 

wY. realizator DajJerpszych filmów 
oli Nestri , Ma'!lrYcego Chevaliera 
rzy'frunął w przededniu świąt do War-

ntałem futrze sobolowem, chabrowY 
S'Weater. tJeoiłowy żaltiet. bronzowa 
spódniczka. na szyi sznur perel. . 

Zdiecia, ~witania.. formalności 1 .. 
-oare sł6w rOómlOwY. 

\II szponach świi1teczny(b gangsleróu - Wiele to niewawda. u Marlena 
ma przestać Dracować dla filmu i WY-
jeżd'Ża z AmerYikl? Napoz6r zwykła sprawa o za-! ~ą mnie zakąsić §lłweczką. Zaka-

- Blaga!... kłócenie spokoju publicznego, a je- siłem - c6ż, myślę sobie: .. nie-
- A IJ)an lut al. .zaw.sze «"ozstal sło z dnak kiedy przyjrzeć się jej bacz- wOlnik, Józiu jesteś - musiszl" a~. . 

Lu'bicz orZY1lY'l do Waruawy 'W 1'0- - Sb..<f i dokąd? ret!yseria? niej, widać, że przed sądem stoi Potem kazali wypić jeszcze sef-
rÓŻy oo~lubneJ %e swolą czwartą !o­

Ita. % którą <>teni! sie vrzed dworna 
/l1iesiącaml. Jest to v. Vivian Gaye. je­
JO b. sekretarka. An~elk.a.. 

Samolot przybył z opóźnIeniem. g:ly! 
• siĘ okazalo, po drooze z Pragi do. 
.a:rszawy zatrzymal się we Wrocla-

- Mam urlop li podróżuje. Trasa: 
H.ollyWoOO - New y\>t1k - Londyn -
Wiedeń - Budaoeszt. stamtąd do War 
szawy na jakie dwa d·ni. a potem ty· 
dzień w Moskwie. Nasterpnie Wenecja. 
Nicea. Genua a stamtąd na "Conte di 
Savoia" sP.Jowrotem do HollyWooo. 

- Nie. Bede orooWcował lakte trw . niewinna ofiara krwawYch terory- kie wódki... Co było robić, wypi .. 
filmy ro~nie. z; tOi\) }eden .zawue Je- stów. ł T 
sz.cze własnej ret!y-serll. l Uczucia tego doznali wszySCY 0- em. rudno, teror! 

_ Co Dan um!crza. lICIbJt ." Mo- becni wczoraj na procesie pana J6- Skoro władza w takiej nawet A-
skwle? zefa Gumki w sądzie starościń- meryce nie może sobie dać rady. 

_ Tylko nrIedzać. skim. z bandziorami, jeżeli u nas trafia .. 
_ Był pan lut kiedy w WiIlrszawie? l' P ją się oni tyż bardzo owszem czę-

N· J f t I I an J6zef Jest młodzieńcem o at- sto, to J'a Józef Gumka, za WSZy-
twiu dla nabrania benzyny. 

Lubicz wysiada z kabiny uśmlech,"i~ 
tY, Jowialny, wesoły ... 

- I do pracy? 
- Trzeba bewie. Ale teraz Jesiem - le. es em u ()O raz l) erwszy. 'I t .. I b d' t 

Urzedni<:y oelnI Drosza Lubk:a.a do , e yczneJ mema. u oWIe.. na ~- stkich grzbietu będę nadstav 
rew.izji bagaŻ\>wej. Korzystamy ze soo I I mIast serce posIada goł~ble. WI- Jak teror, to teror! Panie Pomaga WyjŚĆ z samolotu uroczeJ 

Dlon<lYDce - swej v.m~e. Ma!żonktv­
wie - dwa kontrasty: LUbi~7 - śnia­
da cera CYlrana. krucze wlosy, orli 
!lOS. Lubiczowa - cera r6Ż'.>wiut.ka. 
doclste loki. nosek .z.le!k'k:a ku 1t6rze. 
:>n - w wie.Jbladziem palcie. niebie­
~iel koszouli. tegoż koloru krawacie. 
~arym kaJt>e!llszu. Ona - we WSlla-

na urlopie i wole o tern nie myśleć. 
- Nad czem pan ostatnio oracuje? 
- Mniej teraz reżyseruje. Jestem ra-

czel kierownikiem prudu'kcil. przy ~ 
statnim filmie z Marlena Dietrich P. t. 
..Pokusa" bylem jm tu tylko olr61-
nym kierownikiem artystycznYm. Zr~ 
ole 00 oowrxie jeszcze leden film z 
nia. 

sabności. te'by Itamienić oare sł6w z I I dać, że człowi.ek ten me byłby darzu jeszcze kolejkę, dla' 
urocza pania Lubicrowa. I zdolny. zakłóCIĆ nocnego spoczyn-I dla nieznajomych osobnikóv 

- CZy nie zamierza 'l>anl robLć kar-I ,. ku stolIcy. 
? Manewr ten powtórzono 

jerY filmowej To też nieprawdopodobne napo- krotnie, pod grzybek, pod 
- Do itrY filmowej nlrdy nle łesk.ni- zór jego opowiadanie nabierało z szonek, pod biały ser. 

łam i tesknić nloe bede ... Ow.szem. pra- -. j każde m zdaniem cech prawdomó-
rowałam w bran!y filmowel, ale byĆ W Stanislawowie odbYl sit! niezwy- wnoścł.' Ponieważ restaurację zam: 
aktorką? ~ nic... kle udatny wystt!P mlodeJ utalentowa-I _ Jako leguralny katolik byłem teroryści wzięli jeszcze h 

- D~t~lro właśoie .mOlrł~ sie ote- nel ~piew~czkl p. Łucil Weintraubów- z koleżką na świątecznej r~bce. wódki i puszkę JakicM kom· 
nić z VIVJan - m6w~ LUbICZ, wraca- ny, uczemcy prof. Hallera. która Zade-j _ J kt d . ń d świ otoczywszy czuiną strażą 
lą<: z; rewizJ1 i sladalac do samochodu.. biutowała na koncercie symfonicznym . a o, na ty zle prze ę- niewolnika. wywlekli go na . 

,-Id .POd batutq dyr. T. Jar~ckJego. taml?P6~ W lago dnem §wietle latan 
~§Iąż I hop~lu§zek 

: - ;c,nieJ Jestem nie czasowy, bywał się dalszy ciąg uczty. 
::::=::::::::::::::;;0;;0;.-.1 ZAGRANICZNE tona, panie sędzio. od wielkiego Józef pił posłusznie wódk", . 

czwartku, na krok z domu mnie .. 

MIN I waililliiilil 
WARSZAWSKIE 

WTOREK 
6.34: ' Oirrulutyta ł płyty. 
12.15: MwzYka (pł)'!!y). 
13.10: Chwf1ka g()Sj)odrastwa Itomo"ego. 
15.30: Eduardil Blal!1GO .ze 1rIV'O)4 orkdeatr,. 

W programie słynne tanga argentyńskie' 010 
s en.k I hilS2ipańskle. , '~I. 1 " "I 

16,25: Recita,1 śpletWaczy St. Znicz&, 
17: "Hoo(\.O'Wlan~ bogactwo Polski" (od­

czyt). 17.15: KOIIce.rt mwzylkd duńs\(;f~. Wyk. 
Dufrskd Zespół Kameralny. 

16: Skirzynka j~zykowa. 18.10: Ar)e ł pldn! 
W. Am. Mozarta, w wy. C. WegrzYI/ul'W'!;ldej. 
18.30: "Czy ł9t:nieje lury człowiek?" (6-zklc 
literacki). 

19.25: ,.Skrzynka rolDlcz.... 19.045: ,Przed 
wyciec-tką .. Batorym'. (leljMon). 

20: .. l.Ji'kwldacja 1arooteld" (ostatecme rOll-

WTOREK nie wypuszcza. Wychodzę ja, pro- w pamięci straszny los ofiar, 
Hamburg 18: kOfK:ert 'I\1rtuo%ó,,(m. In. szę sądu najwyższego z tej rybki, ośmieliły się opierać terorlI 

kODcert lort. LIsda). 19.15: Berlln: Schuman- Kiedy jednak doszło do zaką ni, 
na, Beet'boven I Weber na 4 rece. 19.30 LIpsk: a tu pięciu nieznajomych oprychów biedny człowiek si" zbuntował. 
muzYka na gItare. Londyn Nat.: Sl}nata fort. czyli jak to mówit\ osobników, oto- " 
~=,,:: ~r~~~I"'::'F::~:~: koocert dziel czyło mnie ze wszystkich stron i - Co? szprotka w oliwie!'" Za 

20 Bruksela fran. recital fort. Drz_Jeekle- znowuż na wódkie ciągną. żadną cholerę... tego do buzi nie 
go. 20.20 Budapeszt: recital lort. Lity Hetz _ No .1' "'an SI'" zgodzl'l? wezmę .... (l.JIszt). 20.:!5: Medjolan: .. Miłość cygańska", ł'" 
op. Lehara. Rzym: koncert s)'lIlIf. 20.45 Lon_ C· ł b'ć? K I'k - Musisz .... ofiaro leroru, !:ia 
dyn Reg.: "No no Nanette'· op. Youmansa. - O mla em ro I O ez a inaczej ... zbiiemy ci mordę na ce-. 

21.10 Bordeaux: .. Flet rzaczarowany" op. uciekł. A tu pięciu na Jednego i ment'. Mozarta. 21.30 Paryż P.T.T.: operetka Cha- b l d 
bnlera. O ieca i, że w razie czego da zą _ Owszem... prosz~ !:iar(fzo."; 

22.15 Kopenhaga: reełta.1 fort. 22.30 KWHau- mnie po SZył. 
sen: .. Muzenla przy kominku" Regera. W 'i I ś . d ale szprotkie nie mogię... bo Je-

24 Frankfurt , Stuttgart! Bach, Goe1lJ: l restauracJ wypi i my po Je - stem w świątecznem garniturZe • .,l 
Beethoven. , _ . " -W. nem, po drugiem i PO trzeciem. Ka- i oJi~a się nie wypierze ... 

r..... Natrafiwszy na nieoczekiwan~ . 
HotqHl Z .Iurotq opór, banda wpadła w szał. j 

_.t1. I d M I wiązanie konkursu na najlepS'Ze dO'Wdpy). 
iNa poLu.<fnloW}'m b ...... onle, w C e-I rzwiami frontowemI. a poczuc e 20.10: Koncert Sym lon Icmy. WyJe. Or1c. Sym 

Iłem kwleŁniowem słońcu. wysiadują swej wysOkiej rasy ł takiejż.e ceny. fo.nlozzna Tow. Muzycznego w Ka10wlcadt 
~iJnIami Pan r. l Pam M. PO&'Tążeni I Ma d'Obre, mądre <>czy i zacne, wi·ernc {J:~er (skrzypce) or&% Al. BraclJ.ockl (lor 

Wkrótce jęki pana Gumki zaalar .. 
mowały dozorcę nocnego, któT'91 
uirzawszy pod murem leżące nie .. 
ruchomo ciało. myślał. że to trup. 
Ale na szczęście zwłoki przemó­
wiły: 

II milczeniu, trwają w nlczem niezmą-,· serce. . W programie: W. Am. ~onrt: Sym~OII)a 

P M l II" <:-.dnr Nr. 36, T. Jarecl<I : KOOtCcrt (&tffla na 
- 'L an acIel. to prO etarjusz. ma~y skr:zyopce I fortepiam) , P. R. Labuńsld:: 

Jele wspó!nyoh z;atntere- szary g<>lą:bek (szary w zna:czenht PO- .. Tryptyk Pastoralny". 
dą swego paIla i panią" chodzenia i koloru). Cena lego ry.n!ko- ner.. prnrwle .. Obrazki 'I P.olsltt 'W'Spóllazee-

- Szprotki... nie... mogięl 
Zorientowawszy się w sytuacil. 

dozorca odwiózł P. Józefa do ko­
misariatu, który oskarżył go o za­
kłócenie spokoju. Ponieważ jed­
nak przewód sądowy wykazał, że 
wszystko odbywało się gładko i PO 
cichu, zapadł wyrok uniewinnia • 

im~ 4 IS1J)acery. Kochaią I wa wyraża się mnleiwięceJ sumą 10 żt~ - 23.:»: MuzJka t&l1e'C'7J1a '" "yt. 
wWić, wygrzewać się I groszy. Wpadł do d-omu swYChpaft- Małej Ork. P. R. 

:.ześnie chodzić ~ać. I stwa W Jakiś zimny dzień przez ku- łRODA 
o r.zekon ani e, a wlaścl-I' chenne okno(). Zziębnięty, głodny, nie- 6.34: OIm.nutyka 4 pl)'!!,. 
. h dzi li • kt l . T' t . Ż __ ~.ł.~' 1 8: Audyc;ja dla szkół .. IC e· - ele ·ro llX. OPierzony. eraz les 111 S<1.l'~leł-1 12.15: .. PIIelc,glnlllCla urody na włoenc" (po 

: znosi go, szczeka, za- ny. Nabrał pewności si elbie Istoty ko- ga<lanka). 
uie ~ię - nie lUbi! Pan chaIlel: której Jest dobrze. a mal~ńkJe 8'J~~)P. 1~:30: "Walce Wltdleułl." ,. wp. 
ie sprzątania zlatuie na serduS2'ko bije wdzięcznością. 
~ruje (w pocie czoła!) - K'sią!ę I Kopciuszek, . jak w pl~ 
s pracy waratu. sence ?; .. Mamewr6w miłosnych", tylko 
-to wielki Pan. Pies z I>ezinteresowniel 

drzewem genea1logicz-/ Pa"na F. i pana M. łąozy i'l~bo:ka 
- airedale - terrier. przy'ja:td. 
lomu SwYch państwa Erka .' 

13.101 CIrwIll'ka fM'P'Odul'lWa oomo<We, •. 
15.30: Muzyka sa~(}no.wa (płyty). 
16: Audycja dla da:lecl. 16.2O: .. Z OgroJ­

cem'. (audycja folklorystyczna). 16.45: R4n­
mowa muzy.ka ze słuchaozem Jadla". 

17: .,Ozy konl&l7Jl1le miUSlmy utrudnlać _0-
Me żyde" (o.dczyt). 17.20: Jam na dwa lor· 
tepta"y ile Vwowa. 17.50: O wydawnictw!" 
"Obrony. Uw!owa" (wozyt). . 

18: W. Am. h\Pzart: Koacert C-dur. 18.30: 
.. Skr%)'II1ka ogMna". 

19.25: .. Gospod.rsbwa pmooownkze" (PO­
gad an.I< a) . 19.35: Wywiad ~ Kucharsk.łIn na 
temM .. U progu <»f:mpJady". 19.50: Pogadaa 
ka a.ktua·1Ina. 

iacy. 
;wJECH lp., ____ ::.: ___ _ 

Duży ruch 
na II'gbrzeżu 

Sez.-on nad po.1s1kiem morzem zapó 
wiada się dOSlkooale. 

Na pótwyst!«> HeI<ski n.atPłyWaj 
łi?cusa'trulie :Dgloszooia o miesztka­
lila na sezon glówny. 

20: F-rag.llent "GodzI11y Zagl~la Dllbrcw 
Przy me iie Bantzilr w Par:v.tu mie-I Resz1a to psy a'lbo be2ll>aftskle. alho ski ego ". 20.25: MU'Zy·ka salooo-wa (płyty). 

8 dol ·t.... . k ta~ t . t' d ta 21: Audyc;ja % cyklu "Tw.ncz.oŚć Frydery-leI się zaklad. w kt6rvm orzez I ,:",. la s ',YS VCZ~I~ s Wler z~o, - ka Chopina". WYk.: H. S-ztQmj1ka (fortepian) 

6.000 bezdomnych psów 
w przytułku paryskim Wl.P'hnwa na' to zniżka cen ora 

udogodnienia, jakie w poszczegól­
nych ką:pieHSlkach lSą przeWldzia .. 
ne. 

;m:echowule sie bezdomne. pSy. schwy I kl~. których ~łaśclcl~le chcac Sl~ po- I An. ~lemlńs1<a (śpiew). W programie: 
lane na ulicach ParyŻa. zbyć. wyrzucIlI (la ulrce. Tr:zy mazurkI op. 56; Tr:zy pleśni I Barcalor8 

W roku 1935 ilość llrzyrnUSO'WYCh I ' Po 8 dniach PSy. 00 kt6re nikt sl~ op. UJ. 21.40: ,.TtUld pisarza" (szkli: Mte-

Taksa lkura'cY1.ina b~dzie obniw­
na. 

akl . .ł ·l· 1'1 t a rao1<1). 21.55: Pogoo&l!1ka lI'ktualna. 
,!pensjonariuszy" z a""u ćWynobslta J nóle Zgt O~I. rah(;()lnbe Sta :llr:YdlPomodcy g 22.05: .. Sygnały mY'ś.llwskle na cIiW'orze Kró 
5193, Z czozo tytko 800 DS w. Y O I z .w rulaCYC. 1;f .ez vu a~e O za- la A'lIgvsta II-go" (Transmisja % Dreoz:na). 
przed uplywem Iklnlowel!:o termmu re kładu weterynaril lak~ ooJekty d~ 22.20 - 23.30: Muzyka taneG1lna W wyk. Ma 

PozClJtem Jastartrla I Bór posia. 
dać jUlż będą elektryczl1oŚĆ, co ró\'\, 
r.;eż korzystnie od!biie .się na frek .. 
wen'Cii letników. ~Iamowanycil j).rzez SWYCh właścicieli· świadczalne. lej Orko P. R. maJ. Wiesław PQmańsld. 
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Lucyna, Ilużoca .tareJ paru ł.ułafls1clej, 
padła o{lar, niecnego pod stepu. Nan;eczony 
ilej, Antoni, :zmusił ją - niby żartem - do 
nagrania na płytę słów: "To Ja.. Luc:ynal Nie 
poznaje mnie pani". 

W jakiś czas potem pan! ł.ubAska otrzy­
mala telefon, :l8Czyna.jlłCY siO od tycbże 
liłów; Lucyna zawiadomiła, !fe wróci do do­
rnu późno i prosiła o pozostawienie klucza 
w drzwi pod słomianką. 

Tej samej noc:y okradzlOtlo m1esnanłe pa­
ni ł.1tŻańskiej. 

Lucyna. po obudzenlu .10 s g1~oldego 
enu dowJaduje sle, że po lIoc:neJ HbacjJ u­
rzeczony wywiózł j, ~o TOll1&1owa pod 
Wark,. 

Lucyna patrzała ' na niego rozszerzonemi 
~ przerażenia oczyma: 

- Antoś, co ty mówisz? Nie pojadę do War­
Iza wy? Dlaczego? Przecież muszę wrócić do 
,111Ojej pani. Przecież ona nie wie, co się ze mną 
stalo? 

- \Vlaśnie, właśnie, - mruknął AntonI -
Ił- chcesz ty, żeby cię twoja pani przyjęła do do­
mu? 

- No, pewnie ~e chcę. Tylko tego . chcę, 
!Anto. To taka dobra pani.·. 

- Więc bądź pewna, że gdybyś teraz poje­
chała do War zawy i zjawiła się przed nią, to 
• ;\'yrzuciłaby cię natychmiast. Zła jest spęwno­

ią na ciebie, żeś nie wróciła na noc do domu. 
tla już w. zy tko obmyśliłem, jak ci pomóc, żebyś 
mogła ;\'r6cić na to samo miejsce. Bo faktycznie -

te mi przykro, te tak się stało i nie chciałbym, napisała do pani list, bo on jedzie do miasta, to myślnie przyoknie ponurego pokoiku, pog;d~ 
żebyś straciła posadę. wyśle. Jutro powinna mieć odpowiedź. Najdalej nego już prawie zupełnie w wieczornym mrQ-l 

- Antoś, jakiś ty dobry - powiedziała Lucy- jutro wieczór. ku, gdzieś w oddali z okolicy stacji kOlejowej roz .. 
na, patrząc na niego z wdzięcznością. - Powiedz, Lucyna usiadła niechętnie do pisania. W gło- l(,'gł się przeciągły gwizd odjeżdżającego pociągu. 
coś obmyślił. Zawsze wiedziałem, te ty masz wie jej się mąciło. Wszystkie słowa uciekły Dźwięk ten napełnił Lucynę jakimś dziwnym lę04 
głowę nie od parady. gdzieś daleko, nie była w stanie napisać ni jed- Idem. Czuła się tak straszliwie samotna i opusZ04 

Antoni podkręcił wąsika ł protekcyjnie pokle- nego zdania. czona, że z szlochaniem upadła na łóżko_ kryjąc 
pał dziewczynę po plecach. "Szanowna pani ..... zaczęła pisać. "Najmocniej twarz w poduszce. Nie słyszała nawet, jak do 

Lucyna czuła, że powinna być wdzięczna An- panią przepraszam, że zrobiłam pani taki za- pokoiku weszła staruszka i postawiła jej obok 
toniemu, za to,że się tak o nią kłopocze, te myśli wód ... " łóżka zsiadłe mleko i miskę z kartoflami. 
o niej i stara jej się pomóc.. Przeczytała napisane przed chwilą słowa, nie Tej niedzieli Teresa wstała dość późno. Po .. 

Wybuchnęła z trudem powstrzymywanem, s~od?bały jej się .i .szybko po~arla kart~ę. ~nto- przedniego wieczora pracowała długo, przygotooi 
tkaniem, które wstrząsało jej całą postacią. m WIdząc to, da~ Jej drugą ĆWIartkę. p.apleru l po- wując się do czekających ją egzaminów. Potem; 
Wstyd, niepokój, nieznośny ciężar, dławiący ją chylony nad dZIewczy~ą, zacz~ł Jej ~yktoy;ać. gdy już miała się udać na spoczynek, wbaczyłą 
dziwnym skurczem za gardlo _ wszystko to Była tak zfl!ę.czona l ZgnęblO~a, ze pl~a~a przez szczelinę drzwi światło w gabinecie ojca 
znalazło ujście w tych gwałtownie płynących wsz~stko co Jej dykto~ał, choć mebardzo.JeJ SIę i wsunęła się tam, by z nim porozQ1awiać. 
łzach dziewczyny. ~en h~t P?dobat. ~~ ~onc~ dołączył~ .swóJ adres Od tygodnia już, to jest od tego dnia, kiedy 

A t . b' ł j f ił r i Ć j k jd I prOSIła, zeb.y pam Jej odpIsała, czy Jej przebacza to doktorowi Tomaszowi udało się jego doświad-
. ~ ~m o Ją ą ~s. o~a po~ eszy a na e- i czy ma do niej powrócić. czenie z niewidomym królikiem i kiedy v - " 
hkatn~e~. Tłumaczył. J~J, zeby me płakała, *e on Kiedy drżącą ręką adresowała kopertę z li- sobie wzajemnie miłość, Teresa pragnęła 
przec.Ie~ .chce t,Ylko Jej dobra, te wszystko ~Ię n~- chego cienkiego p.apieru, ogarnęła ją rozpacz na wić z ojcem. 
pra.~I,.l zeby SIę .go posłuchała, bo ~ak będZIe na~- myśl, że za chwilę Antoni odjedzie, a ona zosta- Chciała mu przedewszystkiem po' 
lepIeJ l zawsze Jedna głowa to me to. co dWIe nie znowu sarna jedna w tym obcym domu z nie- o wynalazku Tomasza. 
głowy.. przyjemną milczącą starowiną. Niechby się dowiedział od niej o ter 

- Chodt się t:ochę prze.i~ć, Lucynka - za- _ Ale, kiedy wrócisz Antosiu? - pytała z lę- dachem jego lecznicy dokonano tak er 
proponował - dZIeń taki śhczny. Młoda jesteś, kiem. - Tak mi tu smutno samej, przyjedź szyb- odkrycia w dziedzinie ratowania ludzi 
na świecie wiosna, a ty beczysz, jak głupia. ko i zabierz mnie ze sobą. ś1iwych. . 

Wyszli za plot, otaczający mały ogródek pe- Antoś obiecał, że wróci jutro, jak będzie mógł A prócz tego chciała, gorąco chci 
łen kwiatów i zieleni i piaszczystą drogą szli najwcześniej, ale pewnie dopiero pod wieczór. dzieć mu o tern, że kocha Tomasza i ż 
w kierunku lasu.1' Wio~enne powietrze działało List do pani wrzuci zaraz, jak przyjedzie do War- niego kochana. Bo wierzyła, że jest 
kojąco na dziewczynę. Wdychała pełną piersią szawy. Jutro na wieczór dostaniesz już może od- kochana. 
wilgotny zapach, wiejący z pól, zapach ziemi tak powiedź. Cień jasnowłosej mizernej dziew, 
bardzo jej przypominający dawne dziecinne lata. Przed domek zajechała 'ta sama chłopska gazynu z płytami rozwiał się pod w 

"Antoś ma rację" myślała dziewczyna, .. nie bryczka, zaprzężona w jednego konia. Antoni po~ (wierzyła Vi to) uczciwych słów o t 
będę się martwiła, jestem przecież mI oda, zdro- całował dziewczynę, wsiadł do bryczki. Chudy z dawną przyjaciółką. 
wa, mam narzeczonego z głową na karku. Jeżeli koń ruszył leniwie piaszczystą drogą. Po chwili Od tamtej rozmowy nie pyt, 
nawet moja pani mnie odprawi, to wyjdę wkrót- bryczka zniknęła z przed oczu dziewczyny w tu- o Stasię. Nie pytała, czy z nią 'l 

ce zamąż i wszystko będzie dobrze". manach kurżu. zdobył się na decydującą rozm01 
Po powrocie ze spaceru Antoni dał jej papier Została sama. Powoli z ciężkiem sercem za- na ten temat nie m~wit Ale Ten 

listowy, pióro i atrament i powiedział żeby zaraz wróciła i skierowała się do domu. Gdy stała bez- wszystko ułoży się jak najlepiej. 
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